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- W środę prz!\iechaliprzez Warszawę, chronce pożywienie, sklada.jące się z jednej aptek, pp. Knichowiecki i Stopczyk. p ł h d l . k ·k 

1 drodze z J?eteuburga do Skierniewic, potrawy z dodatkiem chleba, a raz lIa Ly· Cyfry i dane przytoczone wykazują, że, rzCffiJS. an C l omnm aCJI}. 
lei Cesarskie Wysokości: Wielki Książe dzieli mięso; wreszcie raz na rok dostaj't jakkolwiek oclu·oua rozwija się pomyślnie, 
PaweŁ Aleksandrowicz z Małżonką Wielką całkowitą odzież, sporządzoną z matery&- rozwój ten jednak jest powoluy i uiedosta- Drogi żelazne . 
Księżną Aleksandrą Jerzówną i Jej Cesar- lów na ten cel ofiarowanych przez opie- teezuy wobec ogromu potrzeb, jakie zakłJ\d - Na stacyi towal:owej kolei warszaw-
Ja Wysokaść Wjelka Księżllll. Marya Pa- kunki i osoby intel·esujące ,się instytucyą. ten powołały clo życia; to też wiele ubo- sko-wiedeńskiej, przy remizie parowQZów> 
,16wna, Ich Oesarskie Wysokości raczyli Widzimy zatem, jak w,ażne spelnia zadanie gich dzieci odejśll musi od zamkuiętych ma być wybndowany: waJ·sz~t pomocniczy, 
przybyć do Warszawy koleją petersburską ochrona w tak ludnem, pełnem ubogiej lu- przecl niemi podlfoi instytucyi, a i te, któ- gdzie wykonywane będą mnięjsze roboty 
o gollzinie",,7 lUiu. 13 wieczorelU i zaraz dności mieście. ltozciąga olla swój "lPływ re ostatnia przytuli 110 łona, dla braku do- przy uszkodzonych wagonach. 
wyjechalL'koleją wiedeńską. dobroczynny nad gromadką okolo 200 dzie- statecznych ś!"odków materyalnych, z nie· - Droga żelazna warszawsko-wiedeńska, 

- W śl:odę,' . o· godzinie 7 miu. 13 wie
CJorem, koleją pe'ersbuuską Pl·zybył do 
WtlIszawy minil;ten wojny, generał - adju-
tant Wannowskij. , .. 

(. WarsZll.wskij dniewnik"). 

Ochrona katolicka., 

ci licząC4; przy zawiązku instytucyi bylo dostatecznej mogą korzystać pomocy, mimo taksamo jak inue, z począ$k.iem roku plozy
ich okolo 1,60. Nie trzeba chyba dodawać, wysiłków p. przewodniczącej i pp. opieku· szlego będzie musiała zą.opatrzyć się w wa
że jedna taka, skroQluemi ś!"odkami rozl'O- nek. Rozumna administracya musi myśleć gony osobowe przejśctowe, t. j. korytarzo
rządzająca, instytucya, w mieście liczącem o przyszłości i zapewnieniu bytu instytu. we, w mil\isce posiadan..vch obecnie. Koszt, 
kilka.d.ziesiąt tysięcy ludno~pi katolic~ej cyi, Choćby na czas najbliższy; sŁusznie też jaki pociąguie za sobą ta zmiana, obliczo-
ubogiej, w cząsteczce zaledwie zadosyćczyni komitet troszczy się o kapitał zasobowy, nO na 1,600,000 rubli. 
potrzepie. zamiast rozszerzać zakres działalności 0- - Zimowy rozkład biegn pociągów na. 

Stan finansowy ochrony przedstawia się chrony wydatkowaniem wszystkiclt środ- kolei nadwiślaliskiej wpl·owadzonym będzie 
jak następnje: ków rozporządzaluyclt na potrzeby mstytn- z dniem 13 b. m. Od daty tej wychodzić 
Wpływy w roku sp:- wtndawczym wy- cyi. 1'em to ważniejsze, ~e na obfite wpły- będą: pociąg pocztowy, wychodzący obe- , 

niosły: ze składek miesięcznych, wnoszo- wy z ofiarności publicznej na rzecz ochro- cnie z Warszawy w stronę Mławy o go· 
Z począt.kowania księdza Siemca, ówcze- nych przez pp. opiekunki, !"s. 916, z ofiar ny zbytnio liczyć nie możue., sądząc li cyfr dzlnie 6'1. wieczorem, o pół godziny wcze

sDfgO proboszcza, łódzkięj paJ·lUli Wniebo- dobrowoluych od osób róż,nych rs. 750 kop. przytoczonych. Z trzech głównych mbryk śni ej, to jest o 6 m. 15 wieczorem; pociąg 
wzi,ęeia N, M. ,Panny, !powstała przed ro- 57, z publicznych zabaw I widowisk \la sklaclają się wpływy: ze składek opiekunek, pocztowy, przychodzący z Mławy do War
kiem pl·zy. tntejszelU towarzystwie dobro- tOZ~cz Qchrony urządzauych r&. 1,709 kop. dochodó.w z widowisk i zabaw i ofiar do- szawy o 11 m. 25 zrana, przychodzić bę
aynności llOżyteczuą i sYlI\patyezną iusty- 36, wreszcie z opIaty kopiejkowej, składa- browoluych; te ostatnie przedstawiają cy- dzie o 10 m. wcześniej, t. j. o 11 m. 15 
lucYą, ktqrej · ąkrońmy zakres działalności nej przez niektóre dzieci za żywność rs. frę najmniejszą-750 rs. Objaw to niedo· zrana; pociąg osobowy, przychodzący z Ula· 
dOliiosłe w 4alązYJll rozwoju może wydać 16-1 kop. 24 - razem rs. 3,540 kop. 17. datui. Ochl·ona opiekuje sill. dziećmi prze- wy do Warszawy o godz. 8m. 12 wieczo
owoce. Ochroua J;:atnlicka dla ubogich dzill- Wydatkowauo: na najem lokalu rs. ~5, ważuie klasy pracującej IV fabrykach i ist- rem, przychodzić będzie o 23 m. później, 
ci święciła, pl"Zęd kiłku dqiami rocznicę na pensye dozorozyó. zakładn rB. 615, na niejąc W mieście, które posiada mnóstwo t. j. o g. 8 m. 35 wieczorem. Przesr,a.ną , 
!wych narodzin. Z oączy~uego na zebra- artykuły appżywc~e rs. 35~ kop. 23, na bogatych pmcod3.wców, cierpi na brak zaś kursować pociągi osobowo miejscowe 
tiu pań opiekunek sprllrwozdania wyjml\ie- koszty qrządzenia ochrony i adlllinistraoyi środków do dalszego rozwoju, odpowiednie- między Warszawą i Nowogeorgiewskiem, 
11\Y ~lal~e, dotyc~ące rozwoju jej d.ialahio- rs. 616 kop. 79 - razem rs. 2,071 kop. 2. go potrzebiel Zadziwiają!lo mała cyfra ofiar t. j. poci~, wychodzący z W&.rSi.awy () g. 
id i stanu ()becnego. Remauent, pozostl\iący z kOllCem roku dobra :volBych, powstała zresztą z drobuych 4 m. 15 po południu i przychodzący dl> 

Wjbragy z grona pp. opiekunek komi- sprawozdawczego w ilości rs. 1,469 kop. 15, datków od osób najrozmaitszych stanów, Warszawy o g. 9 m. 21 zl·ana. Nadt-G 
tet, zą/·mujący się c71Yllnią sprawRlIli ochl"on- po odtrąceniu na wydatki bie~ące kwoty niekorzystnie świadozy o ncznciu ludzko- przestaną kursować na drodze obwodowej 
ki, s~ ada sięi z przewodnfc~ącej p. K. Bel- 1"8. M kop. 31, złożono w d~pozycie 110 !Sci i zrozumieniu obowiązku spolecznego, pociągi osobowe między Warsza,~ą ",:"ie-. 
cikowskiej, kasyerki j). A. Sull!"a i sekI"ll- bal1kn handlowego w m. Łodzi w celu \\. jaki ciąży na korzystających z pracy ro- deńską a Warszawą terespolską, t.J. pOCiąg 
tllrki p, A. Olszewslliej, wreszcie zastęp.- tworzenia kapitału zapasowego. dziców tych dzieci, których tyle błąka się wychodzący z Warszawy wiedeńskiej o g. 7 
!zylli jlrzewodniczą!l8j p. Ą. Plichty. KG- Wszystkich opiekunek oohl'Ouy było 85. bez opieki i wychowuje w warunkach fa- m. 15 u·ana i przychodzący do Warszawy 
mitet !,en zajmqję się zbieranieuJ skłaqek W końcq sprawozdania komitet zwraca talnych Illa fizycznego i moralnego zdro- terespolskiej o godz. 8m. 55 wieczorem. 
nil rzecz oclu·ony, przygoiowaUleQl odzieży się z pptlziękowaniem do wszystkich ozyn- will.. - Na kolei warszawsko - wiedeńskiej 
dla dzieci najbieqnilljszych, powiększaniem nie popierających illStytucyę. oraz z proś- 'l'em większe przeto uznanie uależy się z d. 13 b. m. zajdą następujące zmiany 
fuuduB~ÓW il1stytucyj przez urząq.zaoie kon- bą <lo Pll. opiekunek, aby wzięly w roku komitetowi i pp. opiekunkom, które, oprócz w ruchu pociąg6w. Z Warszawy do Ale
rertów, przedstawieli teatraluych, odczy- bieżącym . jak i IV zeszłYlIl C~D11Y ndział doŚĆ wysokich skladek (12 rB. rocznie), po- ksandrowa pociąg kuryerliki, zamiast o go
lów i wogóle 'Lahą,1V publicznjch i wido- w przygotowaniu ocUieży dla dzieci. Mate- święcają pożytecznej instytucyi czas i 050- dzinie 3 m. 15 po południu, odchodzić bę
wisk nil- rzecz ochronki, wreszcie admil1i- rYllly nl\ nbrania komitet rozsyła do llszy- blstą pracę, zajmując si~ bądź to admini- dzie o gódz. 3 m. 33, a przybywać będzie 
HrMyą finanSOWI} i gospodar-ozą iIlstytucyi. cia pp. opiekunkom i r07;daje następuie stracyą i zbieraniem składek, bądź też do Aleksandrowa o godz. 9 wieczorem. 
Zakl'es działalnoS'ci oc4rollki jest następu- dzieciom gotową odzie$ na gwiazdkę. Opie- przygotowywaniem odzieży dla dziatwy. Z AleksandrJwa do Warszawy pociąg oso· 

\fet~,d~~~~~ b!~:l.:~~;; ~:ł~~rltl~~~~I~~śct ~:zl:te~.I~~~t~i~d ~l~:~;uąl\~\fn~i ?aJi~~~~ __ _ _ ~~~bo~~~:~eg~d~~~Z~2 4~. p~O P~~d~~~ 
robót ręcznych, I'Y8uulrow, śpiewu I glm- cweig i spełniają ją gorliwie. Lekarstw łuduin. Z Warszawl!0 Piotrkowa goci'lt 

15) 
Hrabia W'odziński. 

Przekla<\ z franclU!kiego, 

(Dalszy ciąg-pat~ Nr. 228). 

-,-Margrabi&zerwałsli),-przywoiii}ąc u: , sklepu Bouchereau. Wyobraź sobie, na I gdyby chciał usuuął lub wziąć za śWIiid: 
~mlech na usta. pluszowem czerwonem łożu spoczywał w ka tę opłakaną kolumnę cyfr, któl·ą co tyl-

- Jaktol to ty, Odetto?-zawołał zdzi- pudelku ... koliber, o I przecudny koliber l... ko zsumował; następnie ze spuszczonym 
wiony.- Odzwyczaiłaś mnie od la~k podo- Wchodzę przez ciekawość, zawsze nie ma- wzrokiem, niepewny, zawstydzony, szepnął: 
bnych. Nie oczekiwałem ciebie. jąc nic na myśli, doprawdy, wierz mi i py- - Skąd wiesz o tem? 
Ująwszy żonę za rękę, poprowadził ją tam: .Ile kosztuje?' .Dziesięć tysięcy fran- - O wszystkiem się wie-odparła Odet-

do fotelu kolo blul'ka. ków, pmwie darmo, wyjątkowa okazya ... " fa.-Zresztą pozuałabym to natychmiast po 
Wydała. mu się uroczą w zwoj!l.ch białe- I opowiadają. mi cały romalIs: .Książę ru- tobie samym. C7.y sądzisz, że tJ.·oski twe 

go batystu i kOI·onek, z włosami jasnemi, IDmiski obstalował dla swej narzeczonej; nie są wyryte na. twojem czole? C7.y my
przewiązanemi tylko nad czołem różową narzeczona nmarła; książę odebrał sobie ślisz, że nie mam oczu, oszn i że dlatego, 
wstążką. Zmieszana chwilowo zachwyco- życie wystrzałem z rewolweru, nie mogąc że jestem łub wydaje się płochą, nie myślę 

. Wpadało jej wówczas na myśl , aby po- nym wzrokiem margrabiego, rzuciła mu je- przenieść straty ukochauej; rodzice za:l nie o tobie, o nas, o naszym synu? 
b1:c1Z do niega, uścisrr,ć go ,czule i powie- den z tych uśmiechów, którym się nigdy chcą wykupić klejnotu; uroczy zaś koliber Cień smutku zaległ na twarzy młodej 
UZleel f\lUj ża go kocba szalenie, że wazys&- oplozeć nie umJał; wiedziała o tern dobrze. pozostaje wlasuością jubilera." Więc... kobiety. Wzruszenie podnosiło jej piersi. 
ko dlą nipgo oddalaby, majątek, krew wła- - Mnszę ci zrobić wyznanie - zaczęla - Więc-przerwał mal·graIJia-ulitowa- - Odettol - zawołał margrabia, gotów 
sną, życie I wszystko, aby nczynić go szczę- z pokorą i pieszczotą w głosie, kładąc bia- łaś się nad bieduem stworzonkiem i zapra- jej do nóg upaść - przysięgam ci, to raz 
~IWl'm, aby oddał jej tę tl·ochę plozywią- łą rączkę na rozpalonej dłoni margra-' gnęlaś ogrzać na swojem łonie biedaka. ostatui. 
~nia, ten maleńki kącik w swojem sercu. · biego. - Nie potrafilabym lepiej wytłómaczyć. - PI·zysięga gracza ... 
NI~tetyl przykuwała . ją do . mil'jse& nie- - Ol-odparł Croixvaillant-i o tern od- - A ta wzruszająca litość przedstawia - Przebacz mi! 
!~ iałość, obawa, że go do siebie zrazi, że dawna już zapomnieliśmy. real n, cyf!"ę dziesięciu ty ięcy fl·auków? - Ol nie mam żalu do ciebie. A jll-
Się śmiesznością w jego oozach okryje. - Wyznanie szaleństwa - rzekła. Odetta przysunęła fotel do krzesła męża; kimże prawem lUiałabym okazywać się su-
Czyżby ją zrozumiał 1 Ozy pomyślał na c. - Zatem, to rzecz poważna? wzięla jego ręce i uwięziła IV swoich mięk- rową? Byłam biedną. Moj,jedyn1ł zbl·od-
!hwilę o przykrości, jaką jej spmwil? - 'l'ak, i nie; zresztą wszystko od cie- kich, ciepłych dłonilIch. nią było to, że kochałam cię zaWS7.e. Zl!.
ł zresztą, bylo jnż za późno, spał nieza- bie zależy... Szaleństwo możua będzie na- - O ile zgodzisz się na to - szepnęIII leństwol Nie byle~ bogat zym odemIlie ... 
WOdnie';już oddawna. prawić. Ale pozwól, że ci opowiem calą z przymileniem. - Rzeknij słówko, a wy- Bo ten majątek, którego miałeś używać 
. Mylila się jednak.' MaJ·gl·abia. czuwalrów- bistoryę. gnam ptaszka z guiazdka. . jest tutaj, wzuawiając twe męki Tautala ... 

DIet i myIllal o niej, o swej córce. - Slucham panię - sklonił się z uśmie- - Stlozeż się tego - zawolał margrabia, Srogo nkaJ·ała nas nieboszczkal ~mścila 

k 
Udawszy się do swojego pokoju, gorącz- cbem margrllbia. zwyciężony bez podejmowania walki. Wiesz, sięl 

·OWO zaczął pokój pl"zebiegaĆo Od czasu .Młoda kobieta opaJ·ła się o poręcz fote- iż nie umiem i nie mogę odmówić ci ni- Zapanowała chwila milczenia. Oboje, 
do czasn podnosi! l·ęce do góry, potem je lu, przybierając wdzięczną pozę, a falę zlo- czego. 1'ylko, moja droga, powiunaś cza- uie pauoząc na siebie, czuli, iż jedna my~1 
znów opnszczałjJ ja~ człowiek na.gabywa· cistych wlosów spuściIII ua ramię, zlekka sami p'omyśleć... IV nich nurtuje. 
ny przez jaką§ myśl natrętną. II Znużony bawiąc się niemi. - Ze jesteśmy w złych interesach-do- Odetta pierwsza z&częła, cokolwiek spo-
wreszcie j nSiadi'1)rzy biurku. Drłąeą l·ęką - Zatem, wiesz, że plozepadam za klej- kończyła margrabina ze smutną minką kojniej już, ale głosem zawsze smutnym: 
skreślił kilkalo ayfr , na ' papierze· lecz 'ZląkŁ- . notami-zaczęła 110 chwili milezenh\. dziecka, któremu odmówiono zabawki. - Achl gdybyż tylko o lias chodziło •.. 
8Zy ~ię sumy, cisllą.l pióro i OP&l't czoło o Mal·grab~a ~vestchuął tylko. . - Że. wrd.ajemy bardzo dużo-poprawił mniejsza o lo! Mielibyiimy uwsze dosyć ... 
dlonle, usiłując nie my leć. C7.as nplywał Westchlllellle to znaczyło we wszystkich margrabia l ze... ..!.la dziecko nasz6... n z uido! ostatni 
S"!ybko; slychall było tylko regularny _tyk językach: . - Przegraleś sto dwadzieścia tysięcy z CroixvaiUautów. To ciężko przenie~, 
tak" zegara i trzask ognia na kominku. - Niestetyl Wiem aż nadto dobrze... franków w klubie-przerwała Odet.ta tym- bardzo ciężko. 
Nagle drzwi się otworzyly, daly się sly- - Zatem, Y' ostatnich ~zasach, przypll!l- ~m1n~ spokoj~ym t0!lem,. utkwiwszy prze-
izeć lekkie kl·oki i pieszczotliwe zapytanie: I(OIVO, zupęhue bezmyślnie, wychodząc od IIIkhw1e IV męzo spoJlozerue. 

- Czy jesteś tu, Cezarze? Worth'I\, zatrzymalam się przed witryną Margmbia drgnął. Wyciągnął rękę, jak 
(D. c. tł;). 
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osobowy wyprawiony będzie zamiast o g. w jaki sposób poprawić ją można. Radca prowadzić do stanu normalnego. Ta tym- wdzi~ku i ciepl a; winna tylko postarać~ 
5 m. 20 po p01nl1niu, o g. 5 m. 35. Po- Kowalski \ świadczyl wobec tego, że p,·zed czasowość odbiła się silnie na przedstawie- JJl.arkować silniej i wyrllŹ'.'iej m?mellty wal~ 
ci~gi spacerowI) z 'Varszawy do kiernie- trzema laty, podczas pobytu w Warszawie niu czwartkowem. Sztuka szła dośĆ ospale, k, z ukrywanem uczuclem, Jak przysto· 
wic po raz ostatni wysłane będą w ua(l- p. Jermołowa, obradowano nad kweRtyą tempo akcyi było bardzo nierównomierue, niedoświadczonemu w życiowych pr6bachl 

chodzącą niedzielę. Pomiędzy Aleksandl·O- zalożenia szkół gorzełniczych, zgodzono się a winę tego nie Ilutorowi, ale przeważnie szcza,·emu dziewczęciu . Wogóle "debiUtant: 
wem II CieclLOcinkiem pociągi z d. 13 b. utrzymywać taką szkołę kosztem właści- wykouawcom jego dzieła przypi ać należy. ~a" naszli: coraz większe wykazuje postępy 
Ol. kursowaĆ będą tylko . trzy razy tygo - cieli gorzehi i koszty te obliczono ni 4,000 Jeśli zauważymy, że komedya Fredl·y bal·- l obezname ze sceną· H. 
dniowo w niedziele, wtorki i piątki. do fi,OOO rs. Sprawą tą władze akcyzowe dzo się zbliża do fal·sy, to musimy przy- (-) W szkole fabrycznej towal·zystwa 

- 7, rozporządzenia ministeryum komu- zajmują się do tej pory. Należałoby więc , znać, iż owe powolne tempo nie mogło jej akcyjnego l. K. Poznańskiego, we wszYst_ 
nikacyj dokonane będą badania ekonomie z- aby gOI·zeluicy za pośreduictwem towl\'·zy- wyjść na korzyść. Zamało na scenie było kich 5-ciu oddziałach, zaszczepiono WCzoraj 
nego znaczenia projektowanej drogi cher- stwa pOlliel·l\nia przemysIu i handlu starali ruchu, werwy, a nawet humoru, z Wyjąt-I ospę ochronną ogółem 309 dzieciom. 
sońsko · mikołajewskiej. Projekt budowy tej się o przyśpieszenie sprawy założenia szko- kieOl ]laru sceu kulminacyjnych. (- ) Ogółne zebranie. Dziś o gOdZinie 7 
(lrogi podniosło ziemstwo chersoilskie. ły , pod egid'ł władz akcyzowych. Na wnio- P. M. 'frapszo (Jenialkiewicz) mial do wieczol·em w sali "Grami-hotelu" odbędzie 

Handel. sek p. Kowalskiego ma odbyć się dzisiaj zwalczeuia w umyslach wielu widz6w re- się ogólne zebranie czlonków resursy oby. 
- Na zakup domów i urządzeuie baza- narada właścicieli go,·zehi, celem uchwale- mininiscencye gry słynnego naszego, nie- watelskiej. 

ro od ulicy ~ystej do Trębackiej w War- uia fundu 'zu na utl·zymanie tej szkoły. dawno zmarłego komika. Artysta nasz z (-) Targi zbożowe. W dniu WCzoraj_ 
szawie, jak zapewnia • lowo," kapitaligci trzymanie byłoby zapewnioue, gdyby ka- zadania wywiązal się zwycięzko, uOliejętnie szym ua stacyi towarowl'J nie było żadnYch 
francuscy przeznaczają 3 miliony franków. żdy właściciel gorzelni odstąpił na ten cel korzystając z dobrego wzoru, czego śłally dowozów. 
Podług płauów sytuacyjnych, opracowanych 'I, kop. od wiadra okowity. tu i owdzie były IV grze jego widoczne. Na- Nowym Rynku sprzedano: pszenicy 
przez budowniczych paryskich, oficyny obu - Wkrótce w Petersburgu powstanie Stworzył też postać żywą, choć nieco ka- 150 korcy od rs. 5 kop. 65 do rs. 5 kop. 
posesyj mają być połączone w jednę całość, fabryka, w której wyrabiane będą wiedell- rykaturałną, co zresztą wyplyuęło 7. inten- 75; żyta 100 korcy od rs. 4 kop. 20 do 
jakiego zaś rodzaju budynki będą wwie- skie meble gięte z drzewa wierzbowego i cyj autora. NatUl·alna, poprawua dykcya, rs. 4 kop. 40. 
sione w środkn połączonych posesyj , jesz- bukowego. wyborna mimika, doskouała charakteryza- Popyt wogóle słaby, na żyto dobry. 
eze nie zdecydowano. · Głównym p,·ojektem - "Swiet" (lonosi, że obowiązujące obe- cya, złożyły się lIa to, że wrażenie z gry Ceny siana od 85 ,lo 90 kop.; słOnia od 
przedsiębiereólv je t Ul·7.ądzenie wielkiego cnie ]lrzeJ'isy o premiach, wydawanych róż- jego było pl"!~wie całkowicie artystyczne. 75 do 80 kop.; koniczyna 0<1 1'8. l kop. 40 
bazaru, czyli skła(lu wyłączlIie wyrobów uym fabrykom, za wyrabianie pr7.ybm'ów Nie pozostawiałoby ono nic do życzenia, do rs. l kop. 45. 
francuskich na wzór paryskiego Louvru. ItOlejowych, mają uledz wkrótce znacznym gdyby artysta zachowywał nieco więcej (-) W 103 roku życia zmarł przed kil. 
Projektollawcy mają nadzieję robienia świe- zmianom. Przemysł ten rozwinął się w 0- wstrzemięźliwości, skupienia i spokoju. Nie ku dniami we wsi Smolice włościallio , An
tnych interesów, albowiem są zdania, że statnich latach do tego sl,opnia, że dalsze straciłyby na tem nic efekty komiczne, toni Banasiak. Przez 10 lat ostatnich B. 
kupcy z Królestwa i z Cesarstwa IVljeż- wydawanie !>l"emiów bJłoby zbyteczne. gdyby nieco mniej jaskmwie były podkre- utrzymywał się 7. żebraniny, chodząc po 
dżający cO/·ocznie do Pal·Yż" po zakup to- Stowarzyszenia. ślane; widzieliśmy to w tych momentach okolicy. 
warów, zllajdą takowe w bazar7.~ warszaw- - Cech kucharski w Warszawie łiczy roli, gdzie ślady wzorowania się na wiel- (-) Wypadki w fabrykach. W gaZowni 
skirn po tychsarnych ctnscb, co w fnbry- obecnie" 88 majstrów, 51 czelatlników i 36 kim komiku były widoczniejsze. P. Janow- przy fabryce p. Rychtera robotnik, Kazi
kach f'·ancnskich , z doliczeniem tylko róż- nczniów. Majątek cechu wynosi rs. 3,000 ski (Karol) był wybornym szalllputą, z nie- mierz Pietrzak, przez własną nieostrożność 
nicy ollłaty cła i transportu. IV listach zastawnych i '·s. 88l w got6wce. porównaną łekkością i natnralnośdą odtwo- spowodował wybuch gazu. Płomienie gazu 

- "Swiet" dowiaduje się, że ruskie to- rzywszy swą rolę. P. Winkler (pan 19na- spaliły na Pietrzaku kamizelkę i koszulę i 
warzystwa rolnicze chcąc plOZyjŚĆ z Jlomo- Z MIASTA i OKOLICY. cy) wyzyskał SW,! epizodyczuą rolkę do- opaIily mu okropnie całą twarz, ręce i ple-
cą rołnikom, zmuszonym sprzedawać IV je- skonale. P. Jal·szewski (Dolsld), zanadto cy. Obecnie P. leży niebezpiecznie chory 
sieni zboże bardzo tanio, oraz łudności, był mazgajem w scenach Iloczątkowych i w swem mieszkaniu. 
która kupuje go na wiosnę za cenę zbyt ITy- (-) Nadzwyczajne zebranie. Przypomi- końcowych, ale za to IV akcie 4-ym, na Wf mlynie parowym p. Reicha w Roki-
soką, uznały za llotrzebne przystąpić nie- namy, że jutro IV lokalu towarzystwo kre- własnych trzymając barkach całą akcyę, cin me~hauik, August Roesner, skutkiem 
zwłocznie do otwarcia w niektórych mia- dytowego odbędzie się nadzwyczajne zebra- nadal jej tyle werwy, ·humoru, życia, że wła~neJ nieostrożności, poniósł kalectwo. 
stach składów zboża i innych wytwor6w uie ogólne czlonk6w stowarzyszenia spo- akt ten głównie dzięki jemu, wyróżni! się Chclał ou powstrzymać IV ruchu będącą 
rolniczych. Jak mówią, jednem z pierw- żywczego m bOllzi. Ponieważ chodzi o korzystnie z całości, budząc 110żądany ruch maszyuę, która zrauiła mu niebezpiecznie 
8zyell miast, gd7Je ma być taki skład 0- sprawy bardzo ważne, stanowiące o dal- na scenie i wybuchy śmiechu Uli. widowni. głowę· 
tWArty, będzie Penza. szym bycie stowarzyszenia, wszyscy człon- P. Dobrzailski był wcale poprawny; powi- (-) Trafił frant na franta. Do p. X. 

- "Peterb. wiedomosti" donoszą, że IV kowie powinni plozybyć na zebranie. Ozna- nienby tylko więcej pracować llad dykcyą zgłosił się przed kilku dnIami p. Y. i za
Bucllarze ma być założona inst.ytucya kre- czoną początkowo godzinę zebrania zarząd i lepiej pamięciowo opanowywać rołę. Resz- proponował mu, aby nabył od niego fał. 
dytowa, która przyjmować będzie na za- stowalozyszenia zmienił wobec tego , że o tę ról męzkich epizodycznych wykonauo szywe pieniądze. Miały być one doskonale 
staw: złoto, srebro, drogie kamienie, ba- godzinie 4·tej rozpocznie się odczyt p. Le- starannie. podrobione, na dowód czego Y. wyjął asy-
wełnę, jedwab, zboże, skóry i futl·a. opolda Jauikowskiego. Otwarcie zebmnia P-ni B.-Janowska (Matylda), posiadając gnatę 25-roblową, niczem nie różniącą się 

Przemysł. nastąpi o godzinie 6 ·tej. o~~owied~ie war~nki, niezb~t ud~tnie l?rze- ocl pr~w~ziwej. ~. przyjął. propozycyę i 
- W czwartek odbyło się w Warsza- (-) Z teatru. • Wielki czlowiek do ma- Clez wyWIązała SIę z zadaDla. Nie umIemy zgodZił Się zapłaCIĆ 100 rubh prawdziwych 

wie posiedzenie miesięczne członków sekcyi łych interesów" nie był dła łodziali no- nawet nara7Je wytl6maczyć sobie tego, za 1,000 fałszywych, a gdy Y. okazywał 
rolnej oddziału wal'Rzawskiego towarzystwa wością, nawet dla takich, którzy go nie bo, że pracy ze strony artystki nie brako- pewne niedowierzanie, polożył na stół 600 
popierania przemysłu i haodlu. W imieuiu widzieli na scenie warszawskiej, grany był wało, dowodem było znakomite pamięciowe rubli. Pienil!dze te Y. przeliczył włożył 
dełegacyi wybranej na posiedzeniu czel·weo- bowiem już w Łodzi; to nas uwalnia od owładnięcie rolą. Niezmiernie szybka mowa do koperty, zapieczętował i wręc~ył wła. 
wem;p. AL Janasz zdał sprawę z ogłędzin sta- zdawania sprawy z samej sztuki. Co do zatarła wyrazistość i trafność dykcyi, co ścicielowi, poczem wyszedł, aby przynieść 
cyi liol!wiat1ezalnej w SobieszYllie. Następnie wykonania, wypowiedzieć tu musimy zda- gorzej, nie pozwolila słuchaczom podążyć bllnkMty fałszywe. Pau X., który zawia
p. Fr. Świeżyński IV krótkiej rozprawie za- nie, które dotyczy nietylko przedstawi e- za sensem tej masy słów, wyrzucanych z domił o tern polic.Yę, w asystencyi .traini_ 
znaczyI, że gorzelnie nasze nie odpowiada- nia czwal·tkowego, ale i wogóle prawie dziwnym jakimś nerwowym pośpiechem. k6w oczekiwał przybycia fałszerza, cie
ją postępowi technicznemu, że gOlozelani po wszystkich sztuk granych dotychczas przez Jak to popsuło caly efekt roli, widać było sząc się, że uchwyci ptaszka. Po kilku go
największej części nie posiadają odpowie- nowe towarzystwo. Z wykonania ich widać, ze znanej scenki z monoklem, która. prze- dzinach daremnego oczekiwania, przyposz
dniego wyksztalcenia fachowego, że skllt- że towal·zystwo dotąd się ze sobą nie zgra- szła całkiem bez wrażenia, wtedy, gdy w czając, że fałszerz przewąchał pismo no· 
kiem tego gorzelnie nie opłacają się tak, ło, a reżyserya i dyrekcya wiele przezwy- tej samej scence pewna znaua artystka sem, postanowił nareszcie wyjśd z miesz
jakby powinny, że wreszcie- sami w!aścicie- ciężają tl·ll(lnogci w ułożeniu każdotygo- wal·szawska wywoływała furOl·ę. Cała ro- kania i rozerwał kopertę, chcąc schować 
le gorzelń blU'dzo często majl} załellwie dniowego. repertuaru. Całkiem to jest na- la, traktowana z większym spokojem, IV pieniądze. Lecz jakże przykrem było jego 
~łabe pojęcie o gorzelnictwie. Powołując turalne l zasłnguje na zupełue usprawie· takiej włagnie interpretacyi, jaką była pani zdumienie! Wf kopercie znalazł... paczkę 
się na przykłady z zagmuicy, referent wy-I dliwienie wobec ogólnie zllanej okoliczno- Janowskiej , wypadłaby udatuie, gdyby nie papieru nieużytecznego, a na niej naklejo· 
razi! potl·zebę stworzenia u nas chemików I ści, że siły artystyczue nowozorganizowa-/ ów nieszczęsny pośpiech nel·Wowy, nad któ- ną karteczkę z napisem: oZu Wieder
gorzelniczydł, którzy,jeżdżąc odjednej go- nego towarzystwa zaaugażowano l.e wszech rym radzimy artystce na przyszłość zapa- schen". 
rzehli do drugiej, wskazywaliby, dłaczego stron i stworzono z uich nowy organizm, no wać. P-na Trapszówlla była wiełce mi- (-) Kradzież . Właścicielowi szyuku Pl·Zy 
tn i owdzie produkcya nie jest dob,·ą, lub funkcyj kt6rego nie możn:! było dotąd do- lulką Anielą, pełną słodyczy, oryginalnego ulicy Piotrkowskiej pod :Ni 696, w uocy z 

l) 
Hector 1\falot. , . 

----

UKRYTE PIENIADZE, 
(Przekład z francuskiego). 

Z domu jestem Elżbieta Koebele, 
ża Jeremiaszowa Cochard. 

W jaki sposób IIpnścilam WissembUl·g, 
miejsce mego urodzenia, ażeby tu zamiesz
kać, o trzy mile od Paryża, to właśuie 
jest przedmiotem mego opowiadania. 

Nie potrzebnj.ę nawet mówić, że jestem 
garbatą-to widoczne. Proszę nie utl·zymy
wać, że tak nie jest, ani nie przekonywać 
mnie, że mam jeduo ramię wyższe. Byli 
już tocy uprzejmi ludzie, co mi robili tę 
grzeczność czasami, ale ja siebie znam; 
nietylko piękne kobiety przyglądają s ię IV 

lusb·ze; brzydkie także stają przed niem i 
często zapytnją: czy też zmieniłam się od 
ostatniego razu? 

Wreszcie, gdybym nawet lugdy nie plOZy
glądała się w lustrze i tak wiedziałabym, 
co o sobie myśleć, bo dla. wszystkich miesz
kailców Wissemborga byłam poprostu tyl
ko "garbusem". Czy można nawet przy
puścić, żeby to, co słyszalam od rana do 
wieczora, nie bylo bolesnem dla mnie; dziś 
pojmuję, że mogło to zatruć moją mlQdość. 
l tak laska Buza, ~e nie wyrosiam na złą 
kobietę. Do ostateczności dOlll·owadzały 
mnie te żarciki i uśmiechy różnych kobiet i 
dziewczl!t w moim wieko. Gdy to robili 
mężczyzni, wtedy tylko płakałam. Prawda, 
że ua slVojl) obronę miałam także język, 
ale nie byłam w stanie odpierać tych wszyst
kich pocisków z taką siłą, z jaką mi je 
rzncano. Gdy mi mówiono: "Nie mów aby 
ty o kimkolwiek, który llIóglby kochać się 
w tobie, bo ci nikt nie uwierzy; któż 
ehcialby ożenić się z tobą? z pewnością nie 

goś miejscowego rawca, tóry mu p aCl 
50 sous dziennie, ja zaś nie mogąc już być 
służącą, a nie mając w rękach żadnego 
rzemiosła, zostałam mleczarką, to znaczy, 
że codzień wychodziłam o trzeciej zrana 
i kupowałam u pachciarza dwie konwie 
mleka, które następnie spl·zeda walam czę
ściowo. 
Ciężka to była praca chodzić co dzień 

w mróz, deszcz i śnieg, często uawet wśl·ód 
ciemnej nocy jeszcze, całą milę przez las, 
po te dwie konwie, które nie łatwo bylo 
mi dźwigać na swych barkach. Byłam je
duak zawsze wytrwałą w pracy; nie my· 
glałam nigdy o zmęczeniu, cała byłam prze· 
jęta myślą o zarobku. 

Nie chciałabym, ażeby mógł kto powziąć 
mniemanie o jakichś wielkich dochodach, 
w istocie nie zarabiałam nigdy więcej nad 
trzy fi·anki dziennie, jednego son na litl'ze, 
ale jak na kobietę i to jest dużo; uważa· 
li~my się za naj szczęśliwszych Indzi w świe· 
cie; mąż mój był dla mnie dobry, nigdy 
nie poduosił głosn, zawsze zadowolony, nie 
bywał na żadnych pijatykach. . 

Jeżeli słnsznem jest utrzymywać, że me' 
szczęście nie przychodzi nigdy samo, mo' 
żna to powiedzieć i o szczęściu; miałam zo
stać matką. 

Przez rok cały moją wielką troską, "!D
jem codziennem zmartwieniem był ten ~le· 
pokój, ta niepewność, czy będę miała 
dziecko. Co to była za radość, kiedy upe
wniłam się już co do tegol Nareszcie by
łam taką kobietą, jak inne. 

Lecz pierwsze me uczucie radości z~
ćmił znowu niepokój: jakie będzie mOJe 
dziecko? Czy tak proste, jak ojciec? Czy 
też może bę(lzie tak krzywe jak ja? 

Czas wydawał się mi nieskoilczewe dłu
gim w tern oczekiwaniu, 

Nareszcie zostałam matką syna prostego, 
jak topoła. 

(D. c. tI.J. 
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;ody na czwartek, sk:adzioDo konia war
to ci przeszło 100 roblI. 

(_) Teatr łódz ki. a dzisiejszem przed-
otawienio komedyi "Złote góry", będzie 
;becnym . autor tej s.ztoki, p. Zygmllnt 
przybyłski, w obecnoścI którego także ma 
odbyć się przell poludniem próba gene
rahHl. 

KRO N I K A. 
o konieczności zorganizowania w Ro

syi specyałnego mioisteryum rolnictwa, pi
sza "Moskowskija wiedolDostir.: .Handel 
i Vrzemysł WytWÓI·CZy, reprezentowane sI} 
w Rosyi przez komitety gieł(10we, bronią
ce interes6w handlowo-przemyslowych. Jak
kolwiek instytncye te .de jm·e" nie mają 
glosU (lecydl1jącego, to jednak zabiegi icb 
sprow adzają .de facto" bardzo pomyślne 
zarządzenia dła reprezentowanych przez nie 
gałęzi przemysłn. Tylko rolnictwo nie ma 
iannej reprezentacyi i nie bierze udziału 
w deb:J.tach nad sprawami rołnictwa doty
czącemi. Rołnictwo i przemysł roluiczy 
uie ma,il} w sprawach Europy zachodniej 
iJŁiej, jak w Rosyi, doniosłości, a jednak 
~illisterya roluictwa istniejl} tam wszędzie 
i bronią, oraz popierają interesy rołników . 
Nie potrzebujemy m6wić szczegółowo o kra
jach bardziej rolnlczycb, jak Fraucya., Pru· 
sy lub Włochy, ałe zaznaczymy, że rolni
ctwo ma swe specyalne ministerynm w pań
stwie, tak .par excellence" pl·zemysłowem, 
jakiem jest Anglia. Niektórzy boją się, 
że nowe ministerynm rołnictwa wymagać 
będzie nowych wydatków i zachwieje ró
wDowagę budżetOWI}. PamiętajlllY wszak
że że na poczl}tek wydatki te będą nie
zn~czne i że wobec tego nie mogą oddzia
łać niekorzystnie ua rówuowagę w budże· 
cie a następnie, że specyalny wydział dla 
rol~ictwa moze w dość krótkim czasie 
przynieść tak wielkie korzyści, pod wzglę
dem rozwoju dobrobytn klas rolniczych, 
że nakla(ly skarbu państwa na utrzymanie 
tego wydziału pokl'yją się z lichwą. Na-
8zem zdaniem - nie może być żadnych 
wątpliwości co' do tego ostatniego punktu, 
s wobec tego popieramy jaknaju8iłniej 
projekt organizacyi specyalnego ministe
ryuDI dla rolnictwa." 

_ .Kijewlanin" donosi, że wieści, po
dane przez gazety o ukończenin śledztwa 
IV sprawie zabójstwa artystki Wisuowskiej 
przez huzarskiego korneta, Barteniewa i o 
mającem wkrótce nastl}pić rozpatry~aniu 
(Pj sprawy, są przedwczesne; obecme ba· 
Il.,,!! je .. t ~l .. n umyslu Barteniewa. 

- Dyrektorem osady roluej w Studzień· 
en mianowany jest p. Edward Zienkowski 
b. przełożony szkoly -1- klasowej prywat
nej p. Babiliskiego. 

Warszawa. 
- W projekcie robót mających stanowić 

czwartą seryę robót i l1l'Zl}dzeń wodociągo
wych w Warszawie, wykazana jest potrze · 
ba zapuszczeuia na Wiśle dt-ugiego smoka 
pouiżej miejsca dzisiejszego. Podług obli
czelł koszty przeprowadzenia i zapnszcze· 
nia drugiego smoka, oraz kupna trzeciej 
machiny i kotłów parowych, wynieść mają 
rs. 260,000. 

- J . E. gł6wny naczelnik kraju wy(lał 
pozwolenie Il. Michalinie Drozdowskiej na 
otwarcie w Warszawie zakładu rzemiosł 
dla kobiet. Program zajęć obejmuje: krój 
i szycie snkien, bielizny, gorset6w, wyrób 
pończoch, kra watów, koronek, parasolek, 
tkactwo i t. p. Do zakładu przyjmowane 
będą uczennice przychodzące i pensyonarki. 
Za nankę każdego przedmiotu oznaczono 
o(ldzielnl} opłatę od rs. 4 do 15. 

- Wedłng dopełnionych w przybliżeniu 
obliczeII, pnste place na terytoryum przy
łączouych do miasta przedmieść Nowej 
Pragi, Targówka i Szmulowizny, jak dono
si "Kuryer warszawski", zajmujl} przeszło 
10 mil. łokci kw., z których '/. stanowi 
własność_ p. Emila Briihla. 

- Pom6r zwierzl}t drapieżnych w zwie
rZylicu warszawskim nie ustaje. Padła 
znowu jaguarzyca i tygrysica. Straty sI} 
bardzo znaczne, lecz publiczność warsza w
sku żywo zainteresowała się losem zwie
rzyńca i zapewne upaść mu nie pozwoli. 

- W czwartek, w pierwszym dniu cil} 
goienia III klasy 155 loteryi klasyczuej, 
Wyszły następujące główniejsze wygraue: 
M 22122 wygrał rubli 5,000 w towarzy
stwie Czerwonego Krzyża w Warszawie. 
hi 21350 rubli 3,000 u Bójnowiczowej 
1V Warszawie. Ml 12084 rubli 2,000 u Pel
grinowej w Warszawie. Ml 13942 rubli 
1,000 u Rutkowskiego w Warszawie. oM 
16943 rubli 500 u Bndnego w Warszawie. 
Po rubli 200 numery: 473 - 1640 - 1919-
3852 - 5969 - 6027 - 10061 - 10169-
14176 - 14318 - 22473. 

Petersburg. 
- W Iistol/adzie przybyć ma do Peters

burga deputacya od persów, koczujących 
~ stepach Azyi środkowej, z prośbl} o przy
Jęcie ich do poddaństwa rusklego. 
. - W gm dniu I'oku bieżącego ma odby(\ 

Się W Petersburgu wszechruska wy tawa 
drukarska. 

DZIENNIK ŁÓDZKI. 

Wystawę hygieni~zną l'usklego towa- Najjaśniejszy Pan, Najjaśniejsza Pani, Ce
rzystwa ocw·ony zd.rowla ludu zamiel·zoury sarzewicz Następca Tronu i inni członko
o~worzyć w. grudom 1891 roku, w czasie wie Cesarskiej Rodziuy, oraz osoby świty, 
ZJ~z~n .rltsklch lekarzy dla uczczenia pa- przybyli wczoraj ze Spaly do Skierniewic. 
mięcI Pirogowa. Po drodze przedstawiały się Ich Cesarskim 

.Z ŁęClX~r piszl}. do gazety "Ruskija Mośoiom deputacye i ofiarowywano kwiaty. 
wle.d0':ll0stl : W dnIU 30 września oddzial Przedstawiciele Częstochowy ofial'owali 0-
kaliskiego sądu okręgowego rozpatl'ywał braz. Jego Cesarska Mość uszczęśliwił wie
w Łęczycy sprawę 'l'eodora Fiedlera za- lu rozmową. Po przybyciu do S~ierniewic, 
rz.ądzającego przęd~alnją spadkobi~rców o godzinie 11 m. 20, Najjaśniejszego Paua 
Fledle!·a w. ~zorkowle, oskarżonego o nie- powitali warszawski generał - gubernator 
przedSięWZięcie środków ostrożności ochra- Hurko i inni przedstawiciele władz. Przy 
niających bezpieczeństwo osobiste ;·obotni- wyjściu z dworca Ich Cesarskich Mości po
ków fabryc.znych, skutkiem czego robotnik witał chór uczni i uczennic szkół ludowych, 
Kron utracII leWI} rękę w paździel'lliku poczem wśród pełnych zapału okrzyków 
1889 r. Sprawa była wytoczoną z po- . bura" zebrauego Indu, udali się Najja
wód~twa Krona, który prosił sąd o przy- śniejsi Państwo do Pałacu. 
ZDaUle mu wszystkich kosztów, poniesio- ~etersb urg , 9 października. (Ag. pól u.). 
nych przezeń IV czasie choroby (około 100 .Nowoje wremia" douosi, iż poruszono kwe
rubli), ol'az o wydanie mu jednorazowo styę zasadniczl} wyłączenia spraw ducho-
1,000 rubli, albo też przysądzenie emerytu- wnych prawosławuyr.h w Finlaudyi z pod 
ry dożywotniej, w iJo~ci 6·cin rubli na t y- zarządu senatu finlandzkiego i miejscowych 
dzielI. Zeznania świadków wykazały, że władz administracyjnych. 
w pl·zędzalni spadkobierców Fiedlera pra- Waszyngton, 8 paździel'Dika. (Ag. pól n.). 
ktykowany był prawie zawsze sposób ~a-
kładania pl\S6w transmisyjnych bez po- Z Saltlake City telegrafują: Kongl·es 1001'
mocy oddzielnych przyrząd6w (lo tego ce- moński uchwalił zniesienie wielożelistwa. 
lu slużących, że drabinka, na kt6rej stał Florencya, 9 października. (Ag. p.). Cri
Kl"On przy zakładaniu pasu transmisyjnego, spi w mowie swej oświadczył przedewszyst
podczas wydarzonego z nim wypadku nie- kiem, że nie będzie wspominał o wyborach, 
szczęśliwego, nie była podkuta n dołu i ponieważ lud włoski nie był dotychczas do 
pr6cz tego była w złym sto nie. Oskarżo- nich zawezwany. Irredentyzm jest obecnie 
ny Teodor Fiedler nie uznał się za wiune- najszkodliwszym z blęd6w, grasujących we 
go i oświadczył, że zakladanie pas6w Włos7;e~h. M6glby ,!skl:ze~ić n~wet rozwią
transmisyjnycb w zarządzanej przezeli fa- za~ą JUz ~westyę .lstDlenu~ zJednoczouego 
bryce dokonywane było zawsze przez nie- pallstwa. I zwr6C1ć przecIwko. 'Vłoc.hom 
go Inb przez jego brata, że z robotuik6w I \~szystkie rządy .. IlTede~tyz~ ~est n~elo
do zakładania pasów przypuszczani byli glcznym, pODlewaz dla. OSll}gDl~cla swoJe~o 
tylko doświadczeni i prócz tego w fabryce celu potrz~bowałby. w~J ny. a llIeprZerwaDle 
zuajdował się oddzielny przyrzl}d, służący domaga Się ro~br?Jema Włoc.h. Cele':ll Je
do tego celu. Zapytany, jako ekspert, go be~pośredDlm ~~st zerwan!e p~tr6Jnego 
pomocnik inspektora fabrycznego wal·szaw- przymIerza. TaklZ sam cel Je~t I Watr
skiego okręgu, oświadczył, że ou rewido- kanu .. Nawet wszelako w raZl6 zen~a~la 
wał fabrykę spadkobierc6w Fiedlera. w kil- przyu~I~I'za, Wł~chy .po~rafiłyby .bro~lć Je
ka dni po wypadku i skonstatował, że pa- dnośc! I ~ynastYI. CI·lapl .w~kaznJ~, Jak po 
sy zakładane były w tej przędzalni po rUJnuJąc.eJ epo~e osamotmem&, poządanego 
większej części przez robotników golemi widoczme dla Irredeu.tystów, Wł~chy zmo· 
rękami, przedstawiony zaś przez Teodora szone były. P~zys~l}pIĆ do przymIeloza &U
Fiedłera przyrząd do zakładania pas6w, stryack~ - Dlemlecklego. M?wca ,,:zywa 
był niezdatny do niczego, ponieważ stauo- w~zystklch patryotów wło~klch do WIerno
wił tylko połowę złamauego drljega, który, ŚCI. dl~ rZl}du, wyszłe~o z Ich wołnego w~
zapewne, był kiedyś złamany przy zakla. bOI u I do uszanowaDla trakt3tów;. zakolI
danin pasa i jako niezdatny, nie m6gł slu- czył zaś toastem ua cześć Włoch l króla. 
żyć do dalszego nżytku; że nareszcie koło, 
na które Kron musiał zalożyć pas trans· 
misyjny, przymocowaue było do walu trans
misyjnego umieszczonego na nader niskiem 
i ciasnem poddaszu. Na zl\Sadzie przyto
czonych dauycb, ekspert przyszedł do wnio
sku, że kalectwo KroDa wynikło nie z wła
snej jego uieostl"Ożuości, lecz z winy admi
nistracyi fabrycznej, która nie przedsię
wzięła nawet najpierwotniejszych środków 
ostrożności. SąJ. uznał Fiedłera za winne
go i skazal go na zapłacenie Kronowi 
koszt6w leczenia i na wypłaeanie mu eme
rytItry po 3 ruble ua tydzień, poczynając 
od dnia, w którym wydarzyło się kalec
two. 

Radom . Gimnazyum w Radomiu posiadać 
będzie salę gimuastyczną, specyalnie na ten 
cel zbudowauą. Koszt budowy obliczono 
ua 18,000 rubłi. 

- .Gazeta radomska" donosi, że wieś 
Rzuchów, oddalona o 19 wiorst od Opato
wa, zgorzała doszczętuie. 

Odesa. Stuletnia rocznica miasta Odesy 
obchodzoną będzie w duiu 8 czerwca 1894 
roku. Podczas uroczystości jubileuszowej 
w Odesie otwarta będzie wystawa wszech
ruska przemysłowo - artystyczna. Obecnie 
komisya, zajmujl}ca się ułożeniem płanu 
obchodzenia uroczystości, postanowiła sta
rać się li loządu o to, żeby wystawa miała 
tenże program, co niedaWllo odbyta wysta
wa w Moskwie. Koszty wystawy obliczo
no na 1,200,000 rubli. Komisya ogłosiła 
konkurs ua napisanie .Historyi miasta Ode
sy" i przeznaczyła za to 3,000 rubli jako 
preOlitlm. 

ROZMA[TOSOI. 

X Ambicya kuchcika. Arcyksi"t~ Zyg
muut. zamieszkuj"cy slnle pałac w GmQml wraz 
zrodzin'l, omaluie stał się ofiar" ambicyi kuch· 
cika. Przed kilkoma miesi"cami przyjęto do 
kuchni arcyksi~ecej chłopca db pomocy kuchn
rzowi. Chłopak wyuczywszy się I.,mszlu ku
cbarskiego j,ł przemyśliwać, jakby to motna 
pozbyć sj~ kucharza i zaj"ć i·e o miejsce. ]{je
dy wymyślane ustawicznie tki nie zdołały 
zacbwiać stanowiska pryncyp ,chłopak kopił 
arszeniku i jOlł dosypywać go w małych daw
kach 110 potraw. Przez kilka dni zrzędu ca
ty dwór skar~yt się na boleści, ~ kiedy cbło
pak przeholował w dawce i wszyscy nn seryo 
siQ pochorowali, sprowadzony lekarz skonstalo
wał olrucie, a śledztwo wykryto winnego. Arcy· 
ksi"ię i rodzina S" jut zupełnie zdrowi, ""to· 
miast ocbmistrz dworn loty jeszcze cbory. 
Ambitnego knchcika odstawigno do s~du. 

T E L E G R A M Y. 
Skierniewice, 9 października. (Ag. Jl6In.~ 

Ostatnie wiadomości handlowe. 

Warszawa, 9 październ. Weksle kr6t .. term. Da 
Berlin (2 d.) 39.tiO ;'ąd., 39.27'/" 32'/, . 35, 40 kup.; 
[,ondyu (3 m.) 7.97'/, żą,l~ 7.92 knp.; Paryl (10 d.) 
31.90 'ą.d., 31.65, 67'/, kup.; W,edeń (8 d.) 69.85 
źąd., 69.3b, 50, 55, 60 kup.; 40/. Ust Y likwidacyjne 
KrM. Pol ,kiego d. 89.10 żOjd., 88.70, 89 ku!,.; małe 
88.30 żąd.; 5"0 pożyczka wscboduia I emisYl 101.75 
żąd., 101.80 kUP.lpI em. 103.25 żąd.; 4'/, pożyczka 
W6wuętrzna z 1~7 roku 87.75 :tad.; 6'1, listy za..
stawne ziemskie l seryi 94.65 i,d., ~50 kup., li 
.. ryi małe 9:;.30 żąd., 93.2<J kup~ V ser. lit. A B 
93.30 żąd., takież małe 93.50 żąd., 93.35 kup.; 5'/, 
listy zftJłt.awne UJiasta \Va18z&wy I 99.00 żtd., II 
98.00 źąd., ID 95.60 ząd., IV 93.75 ią.d .• 93.60 kup., 
V 93.40 żąd.; 5'1, obligi miasta Warszawy dł. 90.00 
żąd., 89.&! kup. Dy.konto: Berlin 5" .. Londyn 5'/" 
Paryż 3'10, \Viedeń 4:0(01 Petersburg 6'1.. \Ve.rtoió 
kuponu z potr~. 5"/0: listy za.stawRe ziemskie 14-1.2, 
warsz. l i li 10.5, Łot1zi 208.5, listy lik wid. 135.1, 
pożyczka preHOiowa I 113.5, II 31.3. 

Potersburg, 9 paździeru. Weksle ua. Lon,lyn 79.40. 
II pożyczka. wsclJodllia 10'~1/2' Ul lloiY~'zk& wdeho
dnia. 103'/.. 4'/,'/0 lisly zastawue kredyt. ziem.kie 
129.00, akeye banku ruskiego dla ba.ud1n zagrauicz
uego 268.50, petersburskiego bauku lly.kontowego 
607.00, ba.nku mi§lIzyuarotlow'ego 4.79.00, wafaZ8.W
skiego bauku llyskonto .. ego -.-. 

Berlin, ~ paidziernik&. Banknoty rOBkie zaraz.: 
252.90, ua. do.t&w~ 252.25, ",ehle ua Wa ... zaw~ 
252.60, ua. Petersburg kro 251.8ol. ua Peterobur" 
dł. 249.80, ua. Londyu krót. 20.35 1/" ua Louolyn dl. 
20.15, n. yYiedeu 176.65, kupouy eelne a-U-60; 
5'/0 listy Z8.sta.wue 72.90, 4'/0 listy likwidacyjne 
68.90, Ilotyezka. ruska. 4'1. z 18IlQ r. 97.W, 40/," 

1887 r. 69.90,6'1, reuta zlota 111.60, 5'/, r. zł .• 18Sł· 
r. 106.60, pożyezka. wsebodnia. n eOll. 86.30. Ul eoni· 
syi 8L.30, 5°/0 listy z&StAwne ruskie 110.00, 5-'. po-. 
żyezkA. prewlo,y&. fi IBM roku -.- , takai z 1866 
r. 167.30, akcye drogi iel. w&riz&wilko-wie'leitsk.iej 
239.60, akcye kredytowe austry.ckie -.-. akcye 
w&18&&"skiego b.uku h&ndlowe~o - .-, dy.konto· 
wsgo -.-, dyskonto niemieckiego bank.u państwa 
5'/0 prywatne ł'I.'I,· 

Lonayn,9 paździeru. Pożyezka Tn.klL z 1889 roku 
II eon. 98'/.. 2'1,0/, .Konsole &ugieukie 9""1 ... 

Warszawa, 9 paździorn. 'farg na pla,Ju \Vit.ko ... · 
skiego. PI:łewcft. 81U. ord. -, pKtr. i dobra 580-
610, biala MO-555, wyborowa 58U -610, tyto 
wyborowe 3SO-435, srednie - - J waolliw. -
- -,j~czmiel1 2 i 4-0 rzOd. 350-430, owies 225-
285, gryk. 360-400, r.epik letni -. zimowy -
- J rzepa.k. rapa zim. - - -, groeh poluy 50\)-
650, cukrowy 800 -900, (&SOLa - - - za. korzec, 
h.z. jagla.n .. - - -, olej nepa.kowy - - -, 
lniauy - - - za pud. 

Dowiez.ioun pszenicy 600, syta 1000, jęcllllieuia 
100, OW8a 160, grochu polnego - koroy. 

Warszawa, 9 paździeru. Okowita 78'10 s akcyz\ 
po k. 9'1.'1,. Hurt. ,Id.d. za 'via,Jro kop. 845 - 848. 
o'yuki za wi.dro kop. 857 - 862 (z dOI!"'l. na 
wy.chu. 2'1.>. 

Berlin, 9 j,.idzieru. Pszeni"" 187 -1~ na paźdz. 
188.25, ll& hstop. grIlli •. lSii.7b. 2yto 188 - 177. 
ua paźdz. 177.76. nIL kw. mj. 163.25. 

Loadya, 7 llaidziern. Cukier i .. wa !5'/, spokiJjnio, 
Cukier burakowy 12'/. slabiej. 

.ttavre, 8 l)&źd.ziern. KaWA gOGlI avera.ge Banto! 
ua. pa:idz. 111.00, na grud. 106.00, nl\ mar.ec 1891 
r. 100.50. Spokojnie. 

Liverpool , 8 patdzieru. Ba. ... IUA. Sprawod,nie 
koucowe. Obr6t 10.000 beJ, " tago na. spekul..,y~ i 
wywóz 1000 bel. )[o<Jlo. lliololliug amerykańska; 
na. paź(!zieruik _ - - -, Il& patobiernik l;"!.o
pad 5"/" nabywcy, na listopad grnobieu 5"1" 

nabywey, Da grudzień Ityozeń ł"ln oprse4a'"'1, 
na styczeń lnty 5"/n na~~CI, Da lntl Dl&rzec 5"' .. 
na~Yl!c.r, na. .m&1'Ze4 kWJ6Cle6. [,u/ ..... ~przedawcy, D& 
mecleu Dl&J 5"' .. nabywcy, na IIl&J czerwiec 5''1 .. 
nabywcy. 

New-York, 8 patdziem. Ba"ełur. 10'1 .. , w N. 0<. 
leanie 10'/... • 

New·York, 8 paździeru. Kawa (Fair - Rio) 20'/,. 
Ka"a Fair·Rio li 7 low ordinary na sierp. 17.47. 
na pa.żdz. 16.ł7. 

TELEGRUn GlEtDOWE. 

Giełda Warszawski. 
2tdaDo z koncem gietdy 

I Zduia9 !Zduia10 

! 
Za wekllo krilkoler.l .. we 

Da Berlin za. 100 mr. -. 
ua LoDdyn za 1 Ł .. 
na PUlż za 100 Ir. . 
na Wiedeń za 100 n. . 

Z. papiery pahlw,w •. 
LiBty Iikwidacyjue Kr. Pol. . 
Rneka po'yezka "schodnia . 

" ł'l, poż. we"uz. r.1887 . 
List.y lOut. siem. Seryi ( • 

IJ8ty ~ast. m. '\V.r&z~'Ser. ~ '. 
f,i;ty z...;t Ut. Łod~i Se~yi ~ : 

" H . 
" ill. 

Giełda BBrlh~.ka. 

39.60 
7.97 

31.90 
. l 69.85 , 

88.30 
101.75 
87.25 
94,,65 
93.30 
9960 
!Y~.40 

W .-
8.05 

32.20 
70.75 

118.35 
101.85 
88.25 
!lU5 
93.50 
!l9.30 
93.50 
9;.-
92.50 

,91.50 

Banknot, nt.8kie zaraz . • 

Dyskonto pr,;'at:: .do~~w: 
252.90 252.W 
252.25 252.-
ł'I,·I. 14"'./' 

Ilouty I baukloty: Not. nrs~,1 
Imperya!y i półimperIały I n. ż. 
Emisyi 17 grudnia 1885 roku) 
PGłimperyały stare 

Not. n;eorz. 

Funty sterlin. w bankuolaeh 
llarki nemieckie . . . 
Arutryackie bankuoly. . 
Franki . . . . • . . 
Wartoś6 rubla kred. " d ocie 
Kupony celne . . 

39'/, 
70 
32 

DZIENNA STATYSTYKA LUDNOŚCI. 
Z.arll " dwu 9 października 
Kalolicy: dzieci do ł.t 1/;·t. "muto 12. "tej, 

liubie chłopcó" 7, dsje"lU;~t 5, dorosłych 2, 
" tej Hubie mpc.zyZD l, kobiet 1, a. mianowicie: 
Antoni Szyneel, lat 88, Jnliauna Elenbeiger, lat 37. 

Ewangelicy: dzieci do lat 150tu zmarło 1, " tej 
liczbie chłopców - dziewezą' l, doro.dych -
" tej liczbie mężezyzn -. kobiet - 1\ miano"icie: 

LISTA PRZYJEZDNYCH. 
Holel Poliki. GebetJmer, Steugel i B. LLeh •• 

Warszawy Łaszozyńslri ze Spen(loszyna, K. Gabler· 
z Bersdorfn; i . Herb B Bucak&, ł!,yuk.wski z Oi 
polic. E. 1lichel z K ...... wic. K. Kruk., L. Csygir· 
z. Pietr ... zewsk& ze Zd. Woli, 1[. Caryn z Czerni 
ho ... ., J&koli • Łęczycy, B. Lacho z Waruawy. 

Grlld Hotel. Ił. Hnber Zurychn, Kleinewereń z 
erereldu, E. Wiegand z ł[oskwy, E. B .... h z Ber
lin., C. BilugCILO • AkwizI!r&nu, H. Eugmann z 
Landaberga, Blumenthal z Tnoknm, S. PinIrn. z 
Warszawy. 

Holel ViIaria. La.nge z Byolgo .. czy, Chalatow s 
Aleksa.ndropola, Lubowski i Ros.ko".ki z Białego· 
stoku, Smiruow. Rozenbaum i Friedlender s War· 
szawy, Lange z Wołynia, Get z Ponie"ie"" Jod
kow ~e SzcKYPioma. 

Hotel lIu le.trel. KurowoJd z Kalisza, Łęk&uki z 
Terespola., LOhmar z Ungenberg&, B .... un.stein z 
Waruawy, Bransztein z Podola.. 

WYKAZ DEPESZ 
1łiedoręcz(myc1ł przez tt~j8Zlł 8tacyę telegra
{WZtlą z powodu. nieod1talezielłia adresatów. 

Ulica Drukarska 57 )[. Jero .. lymgki a Warna· 
wy.-NelllIUlnn Dering • C.~stochowy.-Reichmann 
ze Zgierz&, Chnnne • Moskwy. 

ROZKŁAD JAZDY POCIĄG6W 

do Łodzi 

przych. dz,: 

pnyehodz~ 

do Kolusek 
tl Skierniewic .. 

" W&rBza"y 
n Aleksandrow .. 
1t Piotrkowa 
n Granicy 
., Sosnowca 
h TOm&S&Owa • 
"Brin .. 
"I W&ngr. ~ Iw .... 
,,Dtbro"1 D.b •• 

II P ete:uburga. : 
" Kosk .... ,. 
., Wiedu.ia 

T' Krako"a 
" 'Vrocława 
tt BerliJl .. 

I GODZINY i 1llNUTY 

I 81 Wll0P51 ł l 351 81~O I 1'ISI 

710 8 ł6 
2 15 7 15 I' .tli 816 ł 32 8~ 

1105 , ~ 182. 
135 stO 

952 3W t8 25 12 łł 
225 ,- '!ii 1-- 2 łS U7 '51 

1015 ł t. 
2 Ol 4 .\8 
&- 958 
8U 102 

11 23 
101041 

~S~ 7 52 ł 37 

5 i7 7 25 

• tS 10
61 

6 54 7 Ol 

uw AGA. Cyrry Qnac"one gruhUJIII drułti_ 
wyraźtJt ...... oJ. goUiaJ 6-ej "i_ 40 go
dziny 6-ej ra.DO . 
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Ł z E A. 

VICTORIA. 

w "fło~gijm:. 
KOlIEDYA w i aktach, Zygmunta przy

bylskiego. 
OSOBY: 

Bornoló , p $taszkowski 
Barbara. jego.,.,. ~ p-na Prawdzie 
WamI&. ich eOrka p-na Morska 
Trzaski.wJe. p. Winkler 
Trzaszkiewiezowa. • p~ni Ko .... a18ka. 
GodY\Bki p. Poplf-wski 
GodylB~, p-ni 'frapszowa 
BłońsJ.J ~. p. lI. Trillls.o 
Anna -j~. , o cOrf'" p-na 'T. Tra]! •• o 
Henryk naroki p. JMowski ' 
Wyziersj<a p-ni Solska 
Pan Maciej p W'll'gilinsz 
Pani Onufrow.. p-ni BlLrtuszewsk& 
Naści~ jego córka p-na Meszczerska 
Jatrielski l> Ceremnrzyń,ki 
LaJzer, paehciarz p. Gorzkowski 

l , 

W Sali Koncertowej Vogla. · 
W NlEDZIELĘ, ' dnia 30 sierpnia' (12 października) 1890 r. o god~. 4 po pol'udniu 

,N A KORZ y ŚĆ 
I , 

ochroriki·~tłla' dziE~ci l' wyznania katolickiego. 
LE0RO~Dr.~lJANIKOWSKI 

Walentowa p-ni VerelJWŻrńska 
~ } go~ ~: !~~f.'.e .... ki Południowo-Zachodnia Af(yka i Góry Kryształowe . Lud'oiercze plemiona ~I'Pangue, 

flpaB.II6Ui6 OOII\6CTB; flOTpeOU:: 
iloli B'h rop, JIOl-\3U. 

BC:It.a;cTBie BeCOtlTOSOlllarOClf 'lpea. 
ohl'lailaaro 0611\aro C06paaia 'be. 
aOBt. 16 (28) CeoTs6ps c. 1'., 80-
Boe ~'aKOBoe a:e C06pooie oasIIaqa, 
eTeK oa 30 CeoT86ps (12 OXTlI6pa) 
c, r. Bt. 6 qaCOB'L Be'lepa, 010 3ut 
JIoĄ,lIooCaRI'O rOpO)l.Cltaro Kpe)l.BT_ 
naro 06meO'P.ua, liR KaKoooe C06pa. 
uie IIpalf'~e8ie BK1leTJ. qeCTL npu
r.1l&COTJ. octX'L rr. qJleaoo'L 06. 
l1\eOToa. 

Zarząd Stowal'zyszenia Spożyw
czego w mieście .todzi, 

Z powodu niedojścill do skutku 
nad2.WJlczajnego zebrania ogólnego 
w dniu 16 (28) wl'ześnia r . b. no
we takież ubranie odbędzie 'Się w 
dnill 30 września (12 października) 
1'. b. o godzinie 6 po południu w 
lokalu Towarzystwa Kredytowego 
na które Zat'ząd nprujmie zapl'a~ 

Isza wszystkich Członków stowa
l·zysze.rrht. 1898-2-1 

I ranom Fabrykantom i Technikom!! 
Polecamy 

gotOWff ~rQżki oelluloidowe HMag!i~l P-Wl
Z 

Kb o~~lska ich źycie, religia li obrzędy. - Odczyt będzie demonstrowany licznemi okazami etno-
aCIQ. p. a Ob.., n, . . . , Af jr' l 

JOzef p, Z~zies.~ński grau,cznenn, przywlezlOneml z ry I przez pre egenta. wyrobn rahr-kl , , ~'T"Ll_~" 
Antoś p. W1Słoeki 1913 o 1 I 'l 11 " 
Piotruś . Walentowski - - do nszczelniania kollów, m_szyn, rur 
Becziiłka, re8t.~ra or P: J3.rtos~e" •. I D E N ' 'i:' y S T .Ił. ~.ł' ... ~. Ino 'b I7oh~ " ,par'OWYCh i wod.yeh. Krążki cellulol- " 

Szl&cbtR, mleszcz .. nle, lud, zydzi. I , Ił J-r. .' -"'/If I. ....' •• Sklep na nlllly Plotrkowskie!1 dowe ., taDle I trwale, .... tępuj~ dro· 
Rzecz dzieje s.i~ 11& wsi. B. B'°S::OS::OW6ki P,o oabytycl~ w ~ledn1U .Iudyac~ powró. U ~ gę guIllę i &J~eo l w .rkuszach, kt6re 

" . et! do ŁodzI i prZYJDIIIJe wyl,ez.,. z eh 0- przy .yycinauiq dl',i ~ DlOC bezu"ytecz_ 
1. Ollvertnrejłeymnnd Thomas. (w R.0SYI . l NIemczech aprobowany) ~o-; robami kobiet I ' dzieci, codZlelluie do II spożywczo kolonialuy z obozeroem i ladnem Dych odpadków. 

3
2.. Am Mahlbach Idylle Ellenberg. ~Oclł, mles~a prz.y Illl~y Plotrkowl/lUe! r.uo i od 4 do 7 1>0 połuduill, Piotrkow- mieszkaniem z powodu wyjazdu na bar- Sklad arty~uió teohnlcznyoh 

Czy Kocba Walc Dorso . Ii 3', dom p. Czaplewskiego, nad cukier- ska róg Zielonej dom S, Wiślickie/(o KI' . 
4. lłozkoszua Polka Ma •. Lewlillaowskl. niq. p. Wilste)1I1bego, 1881- i-1 i5 (now j ' 1781-15-6 dzo dogodnych warunkach do odstąpienia, STIUIllIOWSKI I S·ka 
-----LE-K- C-y-J----- I_..:..:.... _ __ -=-_______ --'-''''--'-::::.::.;.y!;.· _____ .....:c:.::..:.....:=--= Adresn ndzieli fnrman Szczepau lub Ż011& I w l odzl, ul. Piotrkowska, dom S, ' 

n~~<!~~~!!\a- NaUZWJi;zal-n~ I Z ~JD r an i ~ ,' ~ rl'óln ~ tegoż, ulica Dzielna li 1366·A nt"9~~':; ' Rosen~l.ttla39~~13 
niom. Bliższa wiadomość w re- ~ W SOBOTĘ, dnia 11 paździeruika 1890 roku 
dakcyi. 1914-5-1 członk6w o godzinie 10 z rana 

POTRZE,BNĄ' jest Stówarzyszenia Spożywczego -
na:lfc~y':~el)r3:, ' 

do jed.neJ, panienkI, z wy~em Wl:- . 
kształceniem. Wiadomość w admi- odbędZIe się jutro IV lokalu Towarzystwa Kredytowego, 
nistl'acyi Dzieuika podJit...E_ L. o godzinie 6 ll0 lloludniu. 

1902--3--1 ...,-
POTR4EBNĄ je.~ , Oznaczoną pierwotnie godzillę zebrania zmieniono, 

uda6ta ŁODZ~. 
Katanie Dra Kaminka 

w synagodze przy ulicy 
Promenadowej. 

1~18-1 
fra. ńc,uSICa n'aUbzy'crełka - z po,rodu ODCZYTU pana' JANIKOWSKIEGO. 

1920-1 
ua .'~!ll Ilo fltarszych dzit)ci, pOsia- I-------------, -----------'----

~ ..................... ! .......... ~ ...... ' 

Magazyn TABACZNY " dająca t.&ki.e ję~yk ńfelńie~i. Ofer- I Zarząd towarzystwa drogi żelaznej 
t,.~V' administa'allyi J?zieuniJ{l~!od. .Iwang,.ódźko' _ Dilibrow61riei 
ht. 13. F. . _ H183-3 l _ . "'fi " 

j ~ r _ ' _ podaję uiniejszem do wiadQ)1lości, że IUa. eksploatacyi tejże drogi po· 
Do SK rJtUu' I:de\lD.e będą ' 'v roku 1891, następujące przedmioty: l ) drzewo opa-

~cUt·G"·l iiJ."i ~Ne O o,IVe~ ' 2) \vygieI' kamienuy, 3) węgiel kOlyalski i koks . 4) węgiel 
11~ n, a UłVS1\1 g drzewny, 5) oleje mineralne i lój mineralny, 6) łój zwierzęcy, 7) 
p~ lilie ' Kr~~kjeJ ON 1330 §Wiece stearynowe, 8) nafta kallkazka, 9) olej rzepakowy, 10) mutry 

y dom wŁasny J!. , dq: $Źyn ; 11 ) haki do szyn, 12) lasze i podkładki, 13 zwrotnice, roz-
nalt.lll'd* ltn'dnlft{pnnie fMnsporl v" 'azdy, oraz ich części składowe, 14) po[lkłady zwyczajne, 15) llodkła-

IIW .... q,lO' y ~ U!!JI . v dy rozjazdowe, 16) ba.ndaże stalowe tlo kół, 17) osie i koła, 18) 

Wa DIla s' W" ;el -a Zre, g" O' l 8p!'ężyny bnforowe stalowe, 19) żelazo i blacha, 20) miedź, drut mie-
ł"" f ~ially i rury miedziane, 21) stal, 22) cyna, 23) antymon, cynk j 

z ko M.R a't • . " olów, 24) rury żelazne, 25) plomby ołowiane, 26) odlewy żelazne, 27) 

W P 3'1: lł ~eni. nity, gwoździe, szplinty, szruby i mntry zwyczajne, 28) wyroby me
~pna pa onegO .... armuro- talowe nie objęte poprzeclnim lln!1le~e!1l, 29) żelaztwo do okien, drzwi 

FI R M Y 

'{~,J. ROSE NBL U M, 
w IJodzi, ~ 6 Nowy Rynek N~ 6, 

poleCA przygotowane na s,PeoyalDY obstl'lnnck w f"~ryc. 

JEA.N JW, DALLA8 
w St. PETERSBURGU, 

,IP APIEROSY· ZWIJAN'E, 
mocne i ś~ednie, l' bibułce bia.łej i maisowej 

~: 6, 
I , ego .\KAdziebu .. " , ) i pią<lÓw, 30) drut żelazny, stalowy i haki telegraficzue, 31) brenery, 

, CellJ8ńJlt Pł1rt1ąnd '~kl i rezerwoal'y blaszane do lamp, 32) słupy telegraficzne, ::13) ... ceule r8,~2. 1.30, 1.20, '1,00 i 60 ZA 100 sztllk. I 

ii .... Ii· .................... u.· .... i· ..... ~ .. il~ii5~.· illlli1; CrEI!i.y . GUNY "OGNIIlJIlRUI!·J.EJ IIf'l6wO budulcowe, 34) drzewo warsztatowe, 3:» wyroby dl'ewruane 
UlI l Ul " 11 z yjątkiem łopat i koszy, 36) łopaty, 37) kosze, 38) kamień, 39) 
WAPNA GASltlNEG(). _ cegła. zwyczajna, 40) cegła ogniotrwala. i cement, 41) wapno, 42) 

kafle, 43) tektura dachowa i asfaltowa smota, 44) smoła gazowa, 
-) odpadki bawełniane, 46) cerata, 47) chodniki, 48) wojłok, 49) len 

"_iiiiiii._~_Io. -_liI.iiiIi.-.:r;;i pakuły, 50) wyroby powroźnicze i sznDl'y sygnałowe, · 51) knot do 
OB3tAtlfłKtfcl]lelJl'ZClllatalnc . lamp i wełna do IDl\źnic, 52) paknnek amery kaóski, 53) skóry i rze-

P :r .. , A ,. 1\.T, D 'E K I mieuie, 5ł) wyroby gumowe i węźe parciane, 55) szkła i wyroby 
'~~.l1.:J,,;~ or , szklane, 56) izolatory, 57) terpentyna krajowa, 58) Ihydlo zwyczaj· 

l'ozmt'tYGhI wymiarów przyjmnje ne IV kawałkach i szare w beczkach, 1(9) pokost i oleje kouopny i 
'I I , lniany, 60) chemikalja, 61) farby, ~2} l!lkiel'y i ,politura, 63) gąbka euirB'ernsteur, i proszek kajeuna, 64) taśma telegraiiczna, ,65) farba telegraficzua i 

Łónt ulica Promenadowa dom do stempli, 66) pędzle i szczotki, 67) dj:uki wraz z 'pa:pierem i robo-
., ł Pri/lza , 1858-6-1 tą introligatorską, 68) rysunkowe przedmioty, 69) kOperty, 70) bile-_ . , - 7 _. ty pasażerskie, 71) nmundnrowanie, 72) ciepłe ubranie, 73) czapki, 

~~~I~~~~ 

~ MAGAZYN ' UBIORÓW MĘZKICH 

~ W ŁO!~!.S!~~~ ! ~!~'~ibl'" 
poleca: 

WIELKI W:VBÓR 
materyalów .' krajowych i zagranicznych I b . 'A1tirhRY' K' I 74) obuwie, 75) opony, (brezenty), 76) bielizna, 77) llilniki, 

JIl~ . 'I Warunki techniczne, oraz warunki dostawy, jak rówDleż sze-, 
I· I ~-, mata deklaracyj mogą być przejrzane codziennie, z wyjątkiem dni I ~ .Bl~et.Y Jazdy śWiąte?znych i galowych, w l(lkalą Zarz!jd.u 'l'owarzystl~a (Warsza- , 
N. s ~ lIoleu,dersko " me- w&, ubca Królewska .h1 35) w zwykłych bIUrowych godzlllaclJ. 

I ryk"lisk~ego '1;........ ŻYC7.ący podjąć się którejkolwiek z wyżej pomien.ionych dostaw, 
rZ"8'"'' zeglugl pa- zechcą. złożyć nie później 13 (25) października na r ce Kaczeluika , 

I 
roweJ Kancelaryi Zarządu opieczętowaną deklatacyę;naEodpolviedniem blan-

-- ...... na. SEZON JESENNY. 
t OENY UMIARKOWANE_ 

J83a~9-1 d.i 
~~~i'~~~ 

" KjANTOp:ZE EKSĘEDYCYJNYM kiecie z napisem tia kopercie : Deklaracya lIa dostawę (tu wymienić 
.IUIIYCE~O L U l E M B U R G A, p.rzedmiot i :Ni dostawy) dla drogi żelaznej Iwangrodzko-Dąbrowskiej 

JeDeralnej:o Ajenta Towarzystwa ua.)'ok 1891, wra~ Z kwitem. ~asy Głównej 'rowarzVs~wa 1nb kas,r 
I • Wlr'.lwi., 1:rywlń8ka 6. Zarządu w Radomm na wllIeslOną kancyę w wysokOŚCI wskazanej 

in~JtiR OhiaśniCn~JZ1błO i bczDłatniR W:l waronka«h dostawy. , 
..:;t'1.N~"-dt. nNlJZ,b,..,8 I 1 Kaucye' będą przyjmowane tylko do 11 (23) paździel'llIka wiącz-
I DIl!J,-nTs" podróż. 1073-40. uie. Deklaracye osób, które uie zło~yły żądauej kaucyi lub nie pod-

1.:.. __ ~ __ ............. _-........ ______ -:.Ilpisały waronków dostawy rozpatrywaJte nie będą. 

Zaomii1a karta ~bvłU . Rozpieczętowani~ .deklaracyj nas.tąpi IV doiu ' 15 (27) październi: 
:tlll~ fU J l, . ka 1890 roku o godzili le 1 po południu, przy czem mogą być obecw 

wydana z tutejszego magistratu pp. deklarujący się podjęcia dosta'Y, 
na imię Jana Ulallowskiego. Zarząd zast,l',zega sobie swobotlny wyb6r między dekIaralItami. uliCA Senatorska' lVr! ' 35 w " ' "r8z"wie. 
Łaskawy znalazca raczy złożyć Warszawa, d. 22 września (4 p3.Ździel'llika) 1890 r, _ . _ ~ . 190~~ ~ ) 

takową w magistracie. 1917 1905'- 1 _ .. _____ _ 

.~~~~~~~~.I 

'Cennik drzew owocowych O; 
i ozdobnych 

mojego zakladu, wy&yla. się u'auko na. każde żąda.)J~e. 

FRYDERYK BARDET 

Wydawca Stefan Koel.tlt, - Redaktor Bol'l~aw Knlchowieckl AoaBo.aeBo D:eusypom 27 CeHTR6pu 1890 r . W ru'ukarni "Dziennika Łódzkiego", _ 
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